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WOneUł ez b 
Przypuszczalny uk a gabinetu. 

• • • 
WiąZanIa .se~'WII'~ • ędz·e ŻyJ' 

VI ARSZA W A, 18 grudnia (Tel. od wł. lenia" scharakteryzował' sytuacj~ kore- wica. Ale Chlena będzie kopa~ dołki pod wanego dla menerów endeckich upadk1l 
kor~ ,,Expressu").. Dziś, od rana p. Wł. spolldentol'Ji "E2qlressu" w ~ób nutę- p. Grabskim i dątyć do stworzenia jakiejś rządu, iż Chfena zgodzi się Da każdy ga .. 
Grabski konferuje z przywódcami klubów. puJący. ne "ej większości, w sejmie, do którejby bir..et, ""yleby tylko nie składał on Się z 
Naogół stronnicwa odnoszą się przychyl.. Prawica naiprawdopodobmeJ prze wchodziła N. P. R: bojowych Judzi lewicy. 
Id~' do uUsji p. Grabskiegn, któremu, być teraz gabinet Grabskiego, przeciwko kt6 Obecnie w &zeregach prawicy panuje Co się tyczy stronnicm? lewicy, to 
moźe jeszcze dziś uda się utworzyć r.Łąd. emu, zresztą, nie wys • również i -te- taka konstemaqa z powodu niespodzie- po nieudanej próbie stworzenia rządu 

Wedle · pogłosek, krążących w kulu- przez pos. Thugntta doszła ona do wniOol 
arach sejmu gabinet p •. Grabskiegó przed ku, iż wogóle sejm w swym dzisiejszym 
,.ławiać się ma następująco: skłądzie nie wyłoni z siebie gabinetu 

~. Grabski _ premier i minister skarbu Z teki _arykatur Artura ~:yka. parlamentarnego. Żaden rząd czy to pra 
Gen. Sikorski - sprawy we,,'n~trzne. wiCOwy, czy leWiCOWY nie może się opiea 

:. . Gen. Sosnkowski - sprawy wojskowe rać na większości złożonej z kilku ' posłów 
Ir AL Sknyński - sprawy zagraniczne. W'Obec tego jedynym wyjściem z sytuacji 
~ PonikQwski - ' oświata. jest rozwiązanie sejmu i rozpisanie no-

lhtowsld - praca i opieka społ.. wych wyb0ł'6w w najbliŻSzym czasie. 
&De teki , będą obsad20ne przez tę- Gdyby p. Grabski tworzył rząd właśnie 
~ fachowców. pod tern! auspi~ chętniebyśmy gQ 

Jeden z wybitnych członków " . yz\Yo poparii. 

Po~yczka frah-cuska 
. dla Po ski. 

Po wczorajszym orzeczeniu . 
. komisji statystycznej. 

Senator e Constant wvra- Przemysł nie będzBe stawiał 
.... J trudności w wypłacaniu ro" 

'i!l. żal, t zużyta zostanie bot~ikom usłalonej podwyi kit 
na zakup broni. w dniu wczorajszym ustal0D4 IOstalS 

PAT. __ ARB, 18 gr.dnia - Pod- przez komisJę statystycznę podwyżka za. 
'=as dyskttsG senacie Ud projektem pierwsą połowę gradnła w wysokości 
udzielenia Polsce 400 mi1lonó,.,. frauków 66,77 proc.. 
Uedyt;a. sena I' Dei Toametiea CoD- Przemysłowcy nie udzlelfIi dotąd j~ 
itant oświadczył, te pragął.", y senat cze zw1ązkom zawodowym konkretue\ 
przyjęł ten projekt przez aldam.a~ ,wyra od?ow~ czy podwyżkę tę zastosują. 
~aiąc w teft spos owanie dla mło I gdyż sprawa ta omawiana będzie w c:1nio 
I ~'f'ch narodów, które WttpólDie. D8todem Realizacja reformy rolnej .podcięła rząd Witosa. jutrzejszylU na wspólnej konferencji, DĄ 
I~cuskim 'prie1ewały krew i przeniosły której definitywnie zostanie załatwioną. I 

JJ1e Strasznych prób. W sferach przemysłowych panuje na~ 
; Mówca iedn~ za.~l,. te gł06O- P ' .~ ogół opinia, że ze względu na to, iż jest 
twalby za p~oiektem z całym entuzju~em rzemysł O W ey greccy w · ŁOuzi to ostatnia podwyżka w bieżącym roku( 
JCŚhD' kredyty ,Iy r rzezn.aczo~ dla . • ze Względu na zbliżające się święta będzie 
podhiesierua PA'stwa, wyraża zaś żal, Ze warzystwie zwiedano kilka większych ona udzielona robobn"kom bez żadnyc~ 
.uyte zosłan4 na zakup brOIli. Dzlsłaj o godz. pół do 11 przed ' poło labtyk EWięzkU. trudności. 
:. Odpowiadając na to, Poincare oświ.ad przybyli do. Łodzi przedstawiciele przemy O godz.. ~ odbyło ·się w Grand- p S -dt k ~ 
~CZ'fł, że Francja w tej chwili nie może sIu grecldego w osobach p. GeorgesaHcteJu wydane prze~ krajowy związek • zm» -=- pro ur~' oreln 
[ pozostawić swyeh przyjaci~ł ?ez broni. Kokamlidisa l p. Andre Melissarało. śniadanie na cześć gości, poczem udali Sądu Okręgowe?"oo 
fSelłA~ de To~nes wyr~ Jesz~e ~ WiZYta ich ma na celu ścisłe DaMę- Fię oni do lokalu krajowego związku. Pro~ratorem sądu okręgowego ~ 
I bawę, ~ Fra~,CJa w obr?su:e prz;'",:cioł zanie stosunków handlowych z przemy- Sprawe nawiązania stosunk6w z prze Łodzi tnla;nowany został p. Stefa.n Fru" 
arle będzie mUSUlła zdobyc: SIę na wlęk- t'łem łódzkim. mJsłowcami łódzkiemi omawian2ł będzie cif'zek Szmidt b. oodnrok uralor sadu 00 
ISM poŚ'l'Vi~ente, stwier~zai~c. że w. 5t~. Przybyłych gośCi oczekiwał przedsta- na specjałnej'konferenC;1 o goclZ. 5~et, po kręgo~ego. . 
'sunn do ruch uanwu błOr,. aa Siebie wiciel krajowego zwiazku, w którego to- której goście wyjadą cło Warszawy. P. Sznudt ukońCZył gfmnazfum w KamIe' 
;wielką odpowiedzialność." en na Podolu, uniwersytet zaś w Odesle 

W głosoWaniu projekt został przyjęty, P sł ł ~ d kł d· . d· Od r. 1920 piastował godność ~~l'OJ 
tak samo jak i projekt 300 miljonów kre rzemy owcy O zcy S a, aJą sprawoz ante kuratora sądu okręgowego. 

(lyt1l dla Jugosławji. Z pobytu W Rosji. . f WYNIK WYBORÓW W GRECJI. 

LmERALOWIE POPRA LABOUR W dniu wczorajszym odbyła "'się w przemyGle rosyjskim, podkreślając trud.. P~T. - AT~, ,18 ~dn1~~, - ~ 
PARTY. '_' ku ko f' .(~ł ' k' • t • d d d r.redZ,jie!itlych wyboJ:la'Cn w Ate:1.a" fl W?" Q 

PAT. _ LONDYN, 17 grudnia _ 1t;fiZJOWym z:wjąz n erenqa sprawo- no-..;,a le plę rzą Się na ro ze o na- t udlz.ilat 71 tysięcy wylrouców. \Ved'ług 
ol.(ad!Ó. Na jutro ZWOłany. został m~e. zdaw~ w z:ńązku z ~obytem delegacji wi.ą~nia negatywnych stosunków z d?,t\ychcza'SOWY'Ch d~~h Vf .: ta }"~J • Gra 

dag partii liberaitiej. Według wszelkie- przo;qysłowco'W" RosJI.. • ł RosJą. · Ct1'~ wyb~1O plrnl~wG'Z:TIlik;) 1.!17.c: 3.'{'w. \~ 
eo orawdoJ)Ódobłetisłwa na meetinga Na konfei'e1'łGję tę przybyll członkOWie' Po otywłonej dyskusji 1jebrant przyjęli Ma'Cedoo~D ·j) Traql ~ r~q)!Ub ,!lkaif1ów . n~ 
;~derzy partii ZdeCYd. ują nie tworz.yć :!:Wiązku w liczbie około 300 osób. lsprawozdanle do. wiadomości i wyrazili kresie - demO~aJ6, .. w. Sąd1ąC . . z d!oiJ:;c. 
koali;ji~ natomiaclst stronructw~ Lllbaeb~aIur" Sprawozdanie z pobytu delegacji w swe uznanie i wdzięczność człCn'-{)M d~n ~~~t~~~cl~~r:daĆ~~~Oębę~Y~~~~::~e v~ 
ne Onazą popar e programowa '" Moskwie ł . ! d P I lA • ·Y. ' . . ' " 
'Party VI z"t1~~ ~ ~~ ~~. • '" uo~y ,Yl. aw owsa.c,. omaWia- l~ l tączrue z Ve~,~zd'OiSllSt:ÓW~ Ikom':~;\l,. lYI\,! 
~J. , . ,'. . "'~ ~ ~ ~w W er [. '..., 1& -... :IlYlCll v~1iJ.*,1J&w w ~~.~ : 

• 
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~5~f~r·~~~· __ ~ ____________ ~ _____________ f~. _r_·~b1~~ .... ~~~~~ess~~~JV~~~~'~~~~~~ •. ~b~·_-_'_·~_'_= .. ~'-------- --'------------------~----"J -
D~~czego na~adł 
gabi~et :JitoSa\a 

wicielstwo objął po lordzie CeciJtt angie!. 
sko-ausŁralsld jurysta 

Murray, 

Gabin~t upa~.ł od wewnątrz. Nie ola prawniik bardzo zdoluy lecz trochę suchy 
ma go lewica, oha~ił go ro::kład własnej i d'Oktryner. Być moźe, ~Le zna on do~ 
wlęlun;oścl, n3 ~aki wsbizywaHśm.y już cd tecznie stosunków, panujących w kraju, 
daWlll<! a ldóry jest rezuIt~tem niemoral- który przedstawia i z tego powodu popel 
ftego i nielojalnego p;;aktu !anckoro6skie- ma niekiedy przeoczeni:a.' . 
go. Pa~-cem tym obiecywała narooowa-de Bardzo sympatycznym m& być 
rnokrac;a piastowcom, i~ w krłótkim cza lord HardiJlg, 
si~~ przeprowadzi radykalną reformę a- prezes delegacji hinduskIej, Bardzo śwła 
glian:ą, n~'Szcz..l~ z powierzcltm tycia go. tły. szeroki<:h poglądów. a pn;ytem pro..

l 

5p.()d:m>~go t, zw. w5ększą własność i sty i łatwy w obejściu, niezrównany cau. 
własność kośtbb;:. ZawIerając ten palt! seur wnosi na posiedzema Ligi wytwo1'112l 

\ rac:lowdj z t!6ry przywódcy narodowej- nutę dawnej dyplomacji, o której dowiada 
d0!r.ok:r:=.c~i, iż go potrdią n!cdotrzymac jemy się dziś tytko z pamiętników. 
I w tym duchu angaż~aIi się wobec swo K.'61 Danji, ChrJstjan X, bierze udział w "dniu dla Towvzyszy mu młody maharadża hUt 
icb popleczn.i!tów. Równ.ocześnie kierow biedny~h dzieci". duski 

J!!CY Pit~sta an~ażowali się wobec swoich (Ił Sam Saheb_ 

wybnrców i posłów w lrleronku wręcz od [1-, ~IO'rIJ fll~l~ ~'wl·atem 1 południowiec o kulturze angieIsidej, kt6. 'wrotnym, zhręczafąc, że radykalna retor- ty zachował jednak zwyczaje i strój sweJ 
ma a~rama jest zapewnioną w łgoótkim rasy. Odztany zawsze 'W jedwa.b. nosi' 
cza5~e. K-Ik I t k Le. dó stałe Da głoWie bogato haftowaną czapect 

Obie strony działały ",rięc v/obec SU:- 1 a sy we e z 19t naro W. kę ha.rmouhuł21Cll dobne z jego egzotyC! 

Me nie!o~,~Jnie, a metoda taka mogła byc Politis, Salandra, Giurati, Cosma delia Tor- nym typem. Sam Saheb, bogaty jak przy 
tyUtO I!a krótki C'T-AS skuteczną. Napór po st&ło maharadży, jest podobno wspania-
słów Pmsta, wywarty na p. Witosa, aby rente, Robert Cecil, Murray, lord Hardingc tym amfitrjonem, raczy chętnie swych 
reformę wreszcie od swych kontrahentów S S h b kolegów dyp-Iomatów, co IDU nie pn;eszka 
1vydus!ł, doprowadz!ł do wni~sienia pro- am a e • . dza zresllbt. brać ~ udział we wszyst., 

jektu n'c!asne<fo, odkładaj~cego na póź- Jeden ze sprawozdawców francuskich Trzeba óda~ te przy'dzietcmo mu 'do ldch o~ad~ch Lłgl.I int'!r~sować Się WSZY; 
nbj l!1aj~· ... ażnie1sze rozstrzy~n.ięcia (wyna. kreśU tywo i barwnie charakt,""pvstycz& boku męża. zauf~....:... Mussoliniedń '--- ulstJd.eb.m.J bl'e!ąc~ml kwestjamJ., Jest OD. _. odz • ł' ' ~ l -- 5~' "7~ U te:6cem kobl'et kt6re Rał1OW'" 1..,:., 
gr eme za wyw aszczema, dobra da- sylwetki męż6w stanu, obradujących w wago faszystę, adwokata śt bU ' ' 'da " t~ nt'~ 
c110wne). Nie, zedo.wolił też żadl!lej strony Lidze narodów, na tle specyficznego na- . • ezę 1'u Czn.o§C1 .zaS1~ J,~ na g~le.r. 
fako nihyto radyltalny, a w gruncie rzeczy stroju, jaki wytwana. się w tej rómo..n.a.ro • _ _ GJUrati. Ja.ch dla przysłuchrwama Alt nara~ 
Ilieszczery, Na nim rozbiła się osb .. tecz- dowej instytucjI.. Czł~W'lek to łysy i brodaty, o gor~cym aa- Lsgi. -
nie więJ~sz~...ć, bo ani prawe skrzydło 6- Konflikt włosko-grecld który zakł6et1 strOJu, wiecznie spokojny czy Salandra Pub1iczn~6 to banbo tmpulsywna. .,.. 
semhi (Hub Dubanowicza) ani lewe letme wvwczasy arb:J.-6' lłD ,_! h nie 7)fobi ja. kich niepofrzebtrych ustęp$tw kła skuje lub wyram swe ntezadowole:ni.a 

, "" I JlW" W ó ... news1U<:, '. 6j"-"'! k .• • """'" uf b' h.c-.. ó kt6 ._J 
skrzydło Piasta (secesia posłów BryJa i słu-hY mu za P"-'"t unńs·...:. .. dlat g • 1 nIDe P uzae na .ompronusy. Widz:i.a!lo go 1 ma sw,.. u lOUyC IDuwC w, ryCII 

,,' "'1 UW\ ~ 11 .. _, e o wtęc, 'k ocli lał obda'al ' 1-...1_-: 
Pluty) nie chciał<;, za n!m głosowaf. Gabi sylwetki greckich ,l> włoskich delegatów -mer~z., Ja p y ~ę do swego towuzy rzB: speC) ~yrru wzg ~ 
nd ttpa(łł przeto przez rozkład swojej' wIe rysują się moie • ,_ '""" •• . ST.a 1 szeptał mu cos na azem KobIety Z8.Sladajll takt. 'W$.1'6d cUOD.I 

naJlr.Li:l ... }'CZJlll'el, • • l' •• k' L~' b' ~- -1-k!A..ł.6 • ..L. 
mej Wh:'~SlZOŚ~L Na crele delegacj} greckiej S'toi pan r:rec1e?1' lWOSC1; hlotm tel b fo domy- ow ~o" i za .teraM we ~y ~.()S, meWI.-

Był to gabinet n,ajd&tkIiwszych klęsk Politis, ~tać ~ę, te tąda aby raz z tem skończy~, \'mo przemaWIała 
,~WIt1ęt~ych ,l za~nrzeń wewnętrznych. nazwisko baJecmie doMane do roli., którą l odelSĆ, otn:ąsną~ proch z ~buwia, ~ pal Heleaa Wa1taIeecu" 
CeniraJn~!, naJd-on!oś!~iszej ~estji, jaka pełni, c~ ~alamda. odpowJi8.da mu kOJącem ski- rumunka., z ~lk21 swa&ll siłą przeko.r 

~anuje nad całem na~em łyclem gospo_ Grek. lecz przed nłeda:wnym Jeszcze nlt~1Uem ręki. , _ , ~ " -- • 
darcz.eIr'..., społecmem ł połityczn~ tj. czasem nUan.o go niemal za frattcuxa. tak Bardzo sympatycznłe sklreślon'!. jest Na mooczeme ~ sprawo».. 
kwest!i ~a.naCJi skarbu, rząd ten tylko nie dalece, te wykładać miał prawo fra:ncu- sylwetka delegata kubańskiego dawca słów Utka 
rozwlą::!ł, ale ją na~fatalniej zabagttR. skie na jednym z uniwersytet6w, leC?) na Cosma deUa Torńenłe, . pru;,!stawkfelowi ctle'Skiemu. 

Nie mial specjalnie szczęścia do mtl!li- raz powrócił do własneJ' n;a;roc1owości l' k A fest feszcze p. BeneSZy z ka.tdvm1 
tóry ma być człowiekiem bystrym, !wia dni ł d j 

sfra skarbu, ~koro minister Kucharsld _ stał się na nowo grekiem.. K-ocha otłrom- ł em m o s.zy; o tym wie się, te b 
5 t ym i bezstronnym i n'iJe daj.e się wciąg- • 1)~ł :.~ d 

pnywHany z taką reldamą jako "ol~- nie Franoję, lecz głosuje zawsze prrzeciw ć ża.dn I~hrk !CI • , • 'WCZO<l'a) w .. ~,.uu'e, jutro 1'ojeuz.ioe o L . 
rzym" _ okazał się zna<:horem finanso- niej; przeciw Polsce takte nie z jakiejś D tą _~. ,ą po 1'1 ę t~~:n~clY1nąt' ,Ja'k SIę d,au f te o:tywiony jest za'W'SZe namięt 
. I k b L__ l ,.' o :cu.arza mnym prr;e~laW1 e om 1Ua- ~d dział' . J 

wym, eC1!:ącym s aT ~L; panu, zam.:ary n;echęct., lecz taki już ma system. Tak ł h 1\st t od ' d - Zl\ . ama., mpno, te zamacza osten 
swoje bez12Stal!lole zmxp.ntającnu, łudzą- byto przy zatargu polsko-liłewskim i '\'I ~: pa kW":f~e~h ~~ L-~~rego przewo tacyjnie swą nostalgię za pncą cich21 f 
. d' h '. ., d' f ' tt.~"~wo w OUlJII$}ac res:~ 1XU'00ZO pozada.ne, k· ł..-LÓ b '!1.' " 
cym mgle SWOJeml za.~Wle zram f cza&e wyborów do Uift'j PoIiltłs zmobiIizo N ' L_ ,. • . .t." __ " °nk S ttplomt, ~'L ra .., mu poZ'W'oUlla , poSWt~ 
h 

~_. , _J ·aczeUlle mieJsce WSToo. cm o óW' • ć' ł _,t.", ~ ...... • 

c wyWl!ącym su~ wresó%:,e coraz to no- wał w6wczas przeciw Po e wszystkie L'.r. ' • et SLę Yyą,,-..!<' ~I~ Ozy:>'LeJ wtł 
h b

l Ił' l6JIY mJ'Oltl~ ..--.. 
wye .ll .ow. małe państwa. Ten: mały, cza.rntawy ezł-o-. \U.Y • 

L Gdyby kwcm~a d'OltrzymaGia ,-~aktu wieczek, ~ ruchliwy i dzilW'Diioe mło- SIr Robert Cecit, Delegacja Irlandzka 
~'\nc~o:ro:!i::;'r.fe~o", nad którego Irołyską dy na. swój wiek. tyje w !Perd~ po.. pooa~ wielce cbar.akterystycma, Wyso- składał slę ma z luchł barcłz'O młodyc!i: 
chylił się p. Ha!r-TerIin~. niebyła gabine- rozumienfu z delegatam1 skandynawski'mi ki, chl!<ly, z dłtrgie:mi rękami, rouocballY i trochę nieśmiałych. atakte nięufnych. 
m do:-row2dziła co ~~i'dlnl, byłby ~ do Brattłin~iem ł N<msenem, k~ też ie!t n"lnuętnie w instytucji, której poświę- Charakterystyczną jest r~, że gdy de 
łe~ ci "'row'R~~dł p. Kucharn1d, kMry szeroko :r; ich poparcia w $WY'ch potycz- ea całą swą energię. Byt on wpi:erw poed IetaeJa ta ukazała się po. m Pierwszy w 
BWO:ą b:3ła!IJlQść rozp~ł od pod,róży kach z v.'łoską del~a~ą. stawklelem an(relskiej Afryki połud'!l:~ salt obrad, poWl"t.ały f/\ pn;edewszy~ 
Ilo Lo~cl:'~<l odbyt~j ró", .. nid pod parro- Godnym przeciwn~1'em PoJi._ jest wej i oruł się bardro dobrze w tej ron, ostentacyjne oklaski z ław angielskich. 
natem r ,""~:nm~r ~_ gap D?\nem byto ho- SaJ,andra, gdy t je~o rząd ~ krępował go wcale. W katdym razie M,gf;r6j, jaki panuje '" 
wJem :,. -"':rr.l~edingowi być ojcem chrze- 'stary, wyt1'awny włoskr. dypitomruta. Niski Dziś pruds'ba!wia Angłfę f jest o waete Lidze i jej atmosfera mog~ być bardzo po
stnym d",-1Gcn ważnych D~ynań gab1ne- krępy, ~, a1e niezwyk1e czerstwy na tnniej zadowolony 7- tej m1&jł, gdyt wpada lJcz,ając,,= szkołą dla dyplomatów t wybor
tu, a !':~ ....-:oina tvrierdzić, aby przyniósł swój v.-iek, wywiązał się śwtetnie ze swej niekiedy w konf!jikt re swym moeodawcą nym terenem dla zapoz:nalm. się ze stosu~ 
~abine'~o,,\'i s:tC! śde. mIsji w czasIe konfJ.iktu włosko-grecki-egc lor®m C1.1.rzonem, który zmUSZ01Sy mu knmi m'iędzynarodowemi ł jut z tego ty .. 

Fa4~'",~ r~zuHa y ~~6,:v, o"arlyc'h na osadzając często na I!ll-ejscu przecnmika jest od czasu do cum przypominać: tulu s,tały w niej uarlał jest wskazali", 
I!kk.cz~'" !~r!c!wrof,-1 im i IW-!. dyletanctwie jednem s16w'kiem szyderczem, Ml'rem Jak "Przepraszam, lecz to ja, a ŃIe pan, jestem "Liga, pisze aut.oor 'francuski, jest ko.. 
W k,..,c:<': s n2ldi skarbtt, z.."ilczęły szybko pchnlęcle szpady, mlnistrl'!-m sp:mw z...~granicZililych". nfecmym wynikiem wi~lklch wypadk6w, 
wystę~O-!.-C'"t na jaw i łOClro~"&b.ały pali. Skoro soqali!S'fa szwedzki Branting i . L~d Cecil rozta,cza w $Wych przem6- hi·storycz.nycb, które ją poprzedziły zjawi l 
stwo n:1d tr=~1 1;'rzepaf.cl. O lem, ze nad delegat belgijski Hymans wygłosi:1i pate- v;ieniacb wysoki .pde.aUzm humanitarny, skiem nIemal tywiołowem. Motna jej nie' 
tvm brzei!t~m e:;~ z.n~~rl.~:emy, wiadomo tyczne ptrzemówieniia z powodu zajęcia cd mu zresztą ni~ przes-zka.&a uprawiać lubić, jak się nie tubi deszCZ't1, słoty lub 
dziś kaHe:C'u. P!'!::yszed! ob'es straszliwe Kodu, !l.łe wspominając ani $ł6wkiem . o w praktyce polityki bardzo pozytywme powracającej stale z1!my, teez ignorowa~ 
nans{w,e na;słabsze (urzędników i robot- alb~skbn mo.rdrle, Salandra odpowie- ski,erowan.ej ku celom korzyostnyn! dla jl\ byłoby nierozumnetn". 
!tików) n!~ n~ '!C~ 1!!.3 w~rstVTy do n!ec1.w dział im na to: "Ale!, panowie! skąd ta An,g1ji. 

'1 ' ., .... ' , , • l·· ł ł d d b k na s.,ne, }~U ell_Opis ZłemUUlie, tUPCY 1 tarnwoś~, nie s ysz.a em olą ,a y w ra Mówiąc o p1'ze~aw!iclelach domini6w 
p!'Zer'y~-(}lVCY. lach was~ych mord 1 skrytobójstwo, pod. angielskich, autor franca ski zamacza, te MONARCHJA W GRECJI ZAOR'(). 

., C tONA. 
Al3 r'cś-5 dów o p1'Ze5Z!0ŚC1. zas po nies.iotte zoS<tały do Z11aczenkl. in-stytucji są one dość niezaleme w swych postano 

pa!rzcć w E!otną przyszłość, Jest ona gro, polityc:rnęj". wlenul.ch i nie mog~ ucbodzi:ć za ~ AW, - BERLIN. 17 grudnła - wed 
d 

I l ług wiadomoścI z Aten do parlamentu 
~ą, bo ,ó:.ż~rrr~ rJ~za ,owol:sniem mas A gdy Branting oświadczył, ze przema Q~dące tylko uch~m polityki angiełsldeJ, grecldego wYbrani zostali rawie • 
zuboir:ltI3ID c. b~o Rarodu. Burzę moh~ '\\o-la w imieniU małych na,:"od:ów, Salan-dra Przeciwnie, niektóre z nk:h jak n. p. Ka- łącznłe venizełosiści I repu6tłkanie. ~ol 
powshzyr'ać tylko taki r1"td, który złe cdrzekł spokojni~: .,Od.'Ilawilam panu pra nad;1, lub .młoda del~gacja i~landzka za- bec tego istnienie monarch.U Jest poważ) 
wy. rw:e cd ko:n:zrua, przeprowadzając u- wa p1'zemawiania w imieniu małych naro znaczyła oste'ntacyju.ie swoją niezawisłość I nie zagrożone, Według donIesień dzlel1! 
~droYl'eó~ s~-, rl,::o'\'l}'ch i iinansnwych na dów" na co leader nwod.zld nie m.alazł li'i"a}'bardue j mo!e wpływom anl1iel-skjm Iłików Venize~ zgodził sie przy)ąó, 

, . ' _ • o ewentualny wybór na prezydenta rzo-
~zych siosumww.. t podobno oc1poW1edzt. ~ , ule~a południowa Afryka. kt6re.} przedsta czypospoUte4 11'ecldeJ. . • 
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~ łęki , karykatur Artu!~, Szyka. Dokąd p6jść? 

. "llr8U~a wyrafinowanoj ~o~iew " 
. Wsp.lIl1iały draJnat w 6.~itl lIktach. 

NAD PROGR.AM l - - NAD PROGRAM l 

Dziś! . Dziś! "rVly rządzimy światem, a nami kobiety" 
Oryginalny przegląd paryskich mód w 2.ch aktach. 

Na marginesie ostatniego koncertu 
popołudl1iowego. 

Ko~ceriy popołu'dniowe cieszą się 01-' rej'es{rach, głęb'oli!. ekspresja i dOSKonała 
brzymiem pOwOd.zeniem w naszem mie .. szkoła, dawj.ają p. Lr;wicl{ą na równi 11 

Ściel po.wodzeniem w zupełności zasłużo- n:lih~1-ST.y :111 spl,zwacL-karoi. Al.~mpanj~4 
Pan wszczyna sprzwę honorm~zą? nem, j~dyż np. ostatni koncert naJeży za- .meat dyr. Rydera dodał uroku produk-
A ~hce pan w twarz? ' .. -liczyć do. bardzo. udanych. cjom. 

_ .. Nie.:-. Dziękuję... Baryt<ln opery wCl.l"szawski.ej p. Tade- Dia wykona'wców same superlatywy. 
______ ._--__ -_, __ --__ ~' .:~_-.• -~.'-.-~--___ ---__ L uuili&w~a~&"~~·",O~ila" N~~~stzgciaw~n~to~en~e~~ 

\ au .... -i "Carmen" popisał Się pięknym gło.sem, r~prawić z pub1icznością łódzką, jak 
o c:zysteI!1 i nriłem. bt:z.~I!it-!, . s-zczegćI- "wyklc niesfo.rną, i jak zazwyczaj niepo. 
nie w średnim rejestrz.e. Śpiew p. Ordy prawną. NaSI łódzcy .,melomani" i "me
posjacla żywą wyrazistość i głęboki dra- lomarJd" uważają, iż do najlepszego tonu 
natyz.m, który niekiedy w rzeczach mniej należy s:Jóźnjanie się, stukanie krzesłami , 
po.ważnych 2byt się uwydainia: suwanie obcasami po posadzce, nie 111Ó

Zgrzyty. 

Odświeżona suknia. 
'. ' 

.łhłź dUma, dzierż4.c łeb na· dłoni, rpo nowej dobie, żonka mIła, 
/Smutnych mu myśli. .. brzęczy rój: Snuje przerwaną mowy nić: 
!(arnawał bliski, VI uszaCh dzwoni: [ Krawcowa mOja mi mówiła, 
.- Mężu, baJowy spraw mi strój. I • e dekolt głębszy musi być. 
rfYm razem płonne jego. bóle, ':Mam wprawdzie sl1la1<. zasady twarde, 

-, 'ŻÓneczka wChodzj, przednia-"z dam~ 'Letz nie przeh:roczę kosztów ram, 
... I'mówl doń, Objąwszy ' c-Wle: . 'Ody ZWięKSZę dekolt i ... kokardę, 

- Na ten. karnawał wszystko mam. '. zwężę , pas, a reszt~ mam. 
Vi 2;dumienin fonki słucha mowę,~iąg dalszy pieśni trwa przexwanej, 
Z ust mu radości · twf~ -Się dźwięk Z'onka ponury robi gest: 
>:- Masz rację, .cÓż tam_ suknIe ł\.owe, - Wyobraź · sobie, mól kochany, 
Piękna j w starych jaw,l wdzięk. · .Spódniczka trochę ciasna jest. 
"""" Tak, rzecz zbyteczna suknie śWieże, ~ho.ć moda dla mnie pustym mite~ 
boć stara. ma troszeczk~ plam, . Lecz nogom kłaść nie moge tam, 
~~t się w "Chemicznej~ ją wypIerze" ,Gorś trzeba przybrać 'aksam1tem 
(JOzat.em, drogi, wszystko mam. [ perełkamI, resztę mam. 

~ dniu od czułej tej rozmowy, ' Wszystko od sPQuu ma do góry, 
'" . )Mknie żonka, wdzięk jej ' tryska ' z Hę: J~st ~achwycona, mnieijej mąż: 

"- W tej chwili byłam u krawcowej, - .Jam nie jak inne Ewy córy, 
1ł4;kawy ~młenlę; wIęcej nic:_ \ .. ~. {)bam :w stro!u o ,?siczędność wciąż. 
,T~ rtle Jest ze mnłe ~yp nlewła~, ". ez płaezu, spazmow i potyczek 
Co dba o błahy mody krato., . .- . ,Ma -wSzystko nowe żonka cna. 
ł.ecz śmieszny rękaw 'dziś buf1~ '. ak' tylko -rtowycn fę'iutwitzek" 
Przerobię go, a -resztę mam. . -- Wkłartki do.-włosó\v - resz-t~ ma. 

Nle wszystko Zresztą! brak 'wachlarza: 
- Stary sprawiłeś mi na śhtb, 

. " Tanio mI kupić si~ nadarza 
_ Plerśełeń ·z brylantem, prędko lQ!p. 
Wszystko trafunIdem - cna kobieta! -
Ale męfowi blednie twarz, 
WI~t słęprzed 'Samym bałem pyta:" 
- CM, tOnkó, czy jui wSzystko masz? 

Sal. 

Artyści-małarze o ' 'publ &cznośd .rórf.tklej. . , 

Rnchlebny . dła ,,1od,zermenscbó'\~' 

Pani Polińska-Le'Wicka nie jest ohca wią.c już o kasdaltk . kichaniu, które na
dla publiczności łódzkj,ej. I tym razem leźy położyć na karb zmienności aury i 
nie zawiodła pokładanych nadziei. Arje słabości powojennego organizm\.!. 
operowe z "Werlhera" i z "Falista" o.raz Uważamy również za nasz .obowiązek 
pr. eś1!czna pieśń Karłtlwicza ,.Na śniegu' zwrócić 'llwage. że ~ło'śne ... ·,zdych:J.nie lub 
wyka7ały nj.epospolite kwąliHkacje p CI' p~tężne chrapanie nie jest bynajmniej .ob· 
lT',adcnny. GłGS s~z..ysty" ' .o - pięknem ' jawem zachwytu czy też wzruszenia ze 
bfZmieni.u, p~lcn dYnć'miki, dla któreg~ strony. pubHcz;ności. R:?J'il, 
nt('m,a'Sz żadl1:.'ch t"'vdl'l. o·sci we ws~ystkich 

bo gdy kota niema \v domu, myszy tańcują ..• 
Ótrzymujemy następujący list: I aptekę, by noc eałą przepędzić we łUl.ch· 
W piątek, dnia 14 b, m., o godzi:nie u węzgłowia gorączkującego dziecka ... 

5 ej po poł., zgłosiłam s~ c' '' a.pteki: p. . Nje wątpi'" it opinja publiczna potępi 
Cros-zk.ows~lego z rec~ptą kasy ch.orych fi: ~o rodzaju cynizm i lekkomyślność . lu
dia , rńego nleb~zpi.~czrue chore~o ~ie;ka Gzi, którzy nieszczęsnym zbiegiem okGli-

Gdy .przed:stawl;lam rec:eptę GSWLad- c2.ności dzierżą w .rękach los tycia i 'śmie'!' 
C2:ono ml, że Iekat"stwo będZle gotowe do- ci setek ubez;~ieczonych w kasie chor 
piero ~~iutł'z... . " . . , ?')J!11",, " 

,;00 Jutra, dzleek~ mOJe ~bawiiOne .'; L; W~Il$, Kou.tantynowsQ 8. . 
pm!1OC"T, mOŻe umrzeć" -- odoarłam panu 1i ; 

który wydał mi tak be1;Względny wyrok. 
- "To trudnG... Jeżelii d~iecko ma 

J.l.lllmeć to i lekarstwo. mu ni~ pomoże" 
brzmiała lakoniczna cdpo~di ... 

, Ws-zelkie me pr6by· oka~ł" się bez
!- ~ki.'t ec:..nc - zrezy~nowana ~ściłam 

"Express" me wątpi, że p, wice-pre
zydent Groszk.owski po zaznajomieniU się 
z: tym faktem ttależycie osądzi tę sprawę 
by spraWiedliwGści sŁało. się zadość,~ 

, --",~ą~u •• "'_! 
I Dziwna manja. 

Smiert wskutek połknięcia noża. 
wykazała , źe przyczynz śmierci było ~~p
{Y':lne petltoJ! ~t: j:; , z przyez~y połkni~c ia' 
obcvch ciał. 

Lekane Of'!:ekH, 'ze Hath był nicnor .. 
maIn" i nie miał zamian! l'opełni,ć saroQ.. 
bójstwa. Połykanie "rz.edmj otów jest 
rzadko snotykaną formą demencji, 



ODEon Dziś 

, 9 aktów w Jeanym programie. 

Smiech i Humor! 
AROLD LLOYD 

najlepszy komik Ameryki. popular. znany 
po~ ~rze- O N' 
zWls!nem III 'I 

D,a mfodzleżlł dozwolone. 
Pocz. przedstawIeń .; g. 5-ej. 

Dziś I (ASanO I Dził 
Fasc.ynujący dramat amerykański w 8 akt. 

z I " 
" 

Romantyczna l'rzygcda par-yzanki. 

~ó~~;~~ Agnes Ayres i Rudolf ValnttDo 
Początek o g. S-ej po południu. 

FELJETON. 

~tolun~i ane~~oij[lR~. , 
--x--

SytUacja Pl'zesHe.:1iiowa pny:p.QI.1~ina 
t;n~ anegdotkę· Znacie ją? 
. W poeiągu Ilpotykają s.fę ~ trd-
~ . . 
,.OWl:e! ;.·, 

- Skąd pan pochod4i? . \\~"'" 
- Z Buczacza, zna pan pe'W'łrie to 

miano. 
- At nadto dobrze, jest to mi.ejsco

"OŚĆ, gdzLe cała ludność składa się 2: 

dupców i niedołęgów. 
- Przepraszam pana, nie przesaduj 

pan, jest tt nas takte d<>ść duto ludZi. mą-
drych i dZielnych. ' . 

- No w takim razie dostaje pan ode
fnnie 100 złotych, ieteli mi wym.ten!ez 
choć dziesięciu ludzi jako tako rcmąd-
nych. . 

Obrońca Buczacza p()oC'Zyna mam
czyć czoło i przypomina sobie swych ·to
'dak6w: Icek - idjoła. Berek - n~o
~ęga, Szmerek - głupiec? P~ się -od.-

przededniu walk o waloryzac· ępłac 
:Komisja badania w~~ostu kosztów J . Zasad~iczo J~d~ak praktyka ostat- To też hasło waloryzacji płac, kM-

uhz)!'mania .okreś1ił~, lZ wz:osły one mch dwoc~ mIesIęcy wykazała, ze re wysuwane było dotąd iedynie dla 
w pIerwsze] .połowle gmdma o 66,77 d~utygod!11owy system regulacji płac, celów demonstracyjnych, przy tar .. 
proc. , . .. me opartych na parytecie złotym w gach ,wskaźnikowych, jako pewnego 

!? orzeczenie . komls1~ staŁystycz- okresie wzmagającej się z dnia na rod~aju straszak~ przybierze niewąt~ 
n~) Jest dla .Łodzt 'brzemtenne nowe- dzień drożyzny, która" post~pując w pliwie w najbliiszyt:h tyO'odniach 
m! zatargilm,t __ ~ wątpliwe je~t b~- szybszym ·te~pie~ niź depracjacja wa- pewne realne kształty, tern °bardztej, 
wtem czy łod~kt przemysł włóklenm- luty, wydzwlgnęła ceny artykułów że z upływem roku ':alendarząwego 
czy" ?względm ~ę po~wyżkę... w pierw~zej potrzeby do- parytetu zło- tracą moc swą umowy, regulując~ 
przectwnym bowle.m razie ~ał.oby to tego., , '. . płace na podstawie orzeczeń komisji 
~sumpt ·do zerwama . umów, regulu- Ten fakt w znacznie silniejszym statystycznej. ' :'. 
J~cyc~ płace w okresach d~vutyg~~: stopniu, !liż waloryzacj~ podatkó\,: i Ni~ma ~ow.ie~ ' d~iś innej drogI 
mowych na. mocy orzeczpn komISJI opłat panstwowych, ktora nadała Je- do wydzwlgmęcla mas pracowniczych 
sta~ystyczne.ł~ '.w ..tych ws~stkic~ ga- dynie żą~aniu \valoryzacji płac pew- z odmętu nędzy, w jaką ją utrąciła 
,łęzlach pracy,. ~óre. wzorul~ Stę na ną sank,~Ję ~~r.alno~pr~wną, wyŁwo- deprecjacja waluty; jak tylko oparcie 
.przemysło-włoktenmczym l spowa- rzył komecznosc waloryzowania ~ za- płac o pewien stały niezmienny 
dowałoby tuż przed wygaśnięciem robków wszelkich kategorji pracow: ł miernik. 
tych umów wi.elką falę strejkową... ników. . . \"ac. Pol. 

t •. " .~; ".~ ·r. 

. Migawki sądowe. ' 

Literacki kawała 
Praw'dę powiedział świetny "Książę I Pan K M. dużo czyl~ł. Bardzo dużo. 

paradoksów" mime.r Oskar WUde, że nie I Okr.)pnic d.tżo. W głowie mUtł całą bi-. 
nŁuka bierze przykład z życip, l~cz życie bljdekę Fisz.er~ l Slraucha. 
z sztuki. WIadome , wdnak, że człowiek pcha 

Szkoda tylko, że Wilde umarł i nikt ~o się de' wiedzy, jak mucha na lampę, albo 
nie zastępuje w apostolskiej czynności jak pttbI;cznośl. w .. Wiedeńskiej", to te:! 
przypominania klij~ntom sądowym tej panu K. M. c:i=l~;e było mało i mało ... 
wielkiej prawdy pod słoócem. Warto byłoby również na tem miejscu 

~o dziś dzieje się naodwrót. ' ... ·spomnieć coś-nie-coś o drożyinie ksią-
Sztuka bie1'Z~ przykład z żyda. żek, ale wystarczy powi~clzieć, że dolar 
I w dodatku przykład najohydniejszy, wczoraj wieczorem kosztował 7 miljonów. 

mrożący krew w żyłach, tętnicach jak Pan K. M, kradł książH z różnych 
również i w aorcie. księ,;Jarn.i łódzkich. 

Szeze~6lnie literatut"a lIla na smnieniu C'żytał (albo nie) ł sp.rzeclawał o po-
kdka taklch grzechów. łowę cen.y' taniej różnym sprzedawcom 

I?ostojewski. Pol, Mllupas-sant, Bau- ulicznym. . 
ddatre f Tołstoj, Ewers -..:. i tylu innych Coby z tego wynikło niewi,e:domo, 'ale 
_. w~'&Yscy apoteozowali zorodnię, cyre- fakt jest ten, że pan K. M. płakał przed 
m1ąc ją w swych ntwor.ach dQ najdrobnieł sądem, mówił coś, że "wiedZ!! to potęga", 
szych ~okła4ności, chcąc. w ten sposób ale mimo wszystko nie ,·.rywiną! się od 
narzuCIĆ tyOIU obraz n:eWlsty. dwutyt!odni.owego aresztu. 

Ocryw1acle -'zycie tlle dało na siebie 
długo czekać. 

----XX--

Juris. 

Skrzynka dó -listów. 
Szanowny Panie Redaktorze- . 
W nr. 279 .. Kurjera. Wieczornego'"\ 

ukazała się wzmianka p. t. Ił Wolne tar
ty pana ~rydawcy" z O$karżerueDi jakf)
bym nabywał "oodobno" świad')młe kra.. 
dzi.one materjały druka1'Skie, i fe druk ar .. . 
nia państwowa rości sobie p.reteMle do 
uposażenia mojej drukarni. Henryk Bara .. 
tlowski, drukarz, zgłosił się pe:wnego ra .. 
zu do mnie kaszt i materja, iż okazyjn1e 
kupił kilka kaszt i materiał drukarski; " 
lecz jeslcu nie pOsiada lokalu, zatem 
mote ~t)rzeds.ć drukami "Wolnych tar .. 
Łów" i Hen.ry!tk Baranowski rzeczywiście 
otw01"ZVł drukarnię do spółki z p. Wyr
wasem w jego łokalu przy ul. Sienk.iel"l'i
cza nr. 27. 

Obecnie" Jan Baranowskif dawniej. 
szy pracownik Hen-yka 'Baranowskiego, 
stwierd7.ił, i.t kupion~ przezemnie w dobrej 
wierze przedmioty, jak równdet części 
uposażenia drukarni Wyrw&sa' J)ge'hoz 7J 
legc zakładu. - ..' . 

Urząd śled,cr.y prowadzi W' teJ !ptawie 
doch'Jdzeni~. - - .' -

Ract przvł3'Ć, Szanowny Redaki~ 
vr{ran szacunku i ~~waŻ'anła. 

z~: I - Panie, całych ddestęciu. mędrców 
trudno mi wymienić. 

N~jposp.o1itsza przyczyna , pożarów: 
Wadliwa konstrukcja przewodÓw dymnych. 

- ~ .. :Edmund Kokottr~· 

-
TERMINARZ PODATKOWy NA ORU 

DZlE~ I. STYCZfN. - Dobrze, niech będzi~ tyłko płęclu. 
Ale i tylu buczaczanin przym.nteć so- ' 

Me nie może. 
- Zresz1ą zgadzam się i na trzech. 
- Przepraszam pana, a .- odzywa 

się wreszcie, zakłopotany kandydat do 
nagrody - a czy ci trzej muszą ,po.c.ho-
'dzić koniecznie z Bucza.cz.a? . 

Coś podobnego d::leje się, gdy ktos za
~abuje posła o połotenie przeSltlen1owe: 

_ Ładny mamy sejm. nie mote re sie
bie żadną miarą wyłoniĆ trwałego i odpo
wiedniego rządu choć przecież po·t1) gl·ów 
uie istnieje. . 

- Przepraszam - probó;e bronić 
się poseł - nie jest tak źle, m-oi.n.a u nas 
u,tWOTZyĆ doskonały rząd. 

- No, dam panu sto dolarów, ni!ech 
mi pan taki rząd wykombinuje. 
. Pan poseł pOC'zyna się głowi,ć, Cet1-
kopraw jest niemożliwy, bo nie ma wi'ęk 
szości. Celliłrolew nie chce SIłę łączyć z 
mniejszościami n,arodowemł.. Na rząd 
pozapadamen.t.arny nie zgadza się pnwi
caf na rząd parlamentarny nie może się 
zdobyć lewica. Przy rządzie koalieyjym 
stronn~ctwa pokłćcą się o teki WrreSL
de pos'!! się odzywa: 

- lI:1 n<f ... ułożył doskonały rząd, ale 
czy komecznie musi on zależyć od seimu? 

Rydz. 

~~·~~~ea~~~ 

WnWóRft11 UtOfH 
Watowych i Puchowych 
posiada na składzie wielki wyb6rkołder. Jak równie! 

przyjmuje obstalunki. 
Materjały francuskie l wełniane Ita składzie. 

S R,aOCHPlotrkowska6 
• ~ ~ ('IW podwórzu). 

P'nyrozY1la" w· w~s!Zoścm ()ISlt~vi.uiJch I Skru.d-ani:e ł'8.t\vop.a~Il'Y1Ch mat~jrurów 
~, bywa, ialk podają k1rQll1ift<~ po-I tuż przy 1romihrowych śc:!mach, IOO/Że 
lkyjoo, v.'laid1'i1waJ WllStrtuJklcia kam.ałów ,i \VIr.arzi!~ pęikJnięcita k-cm:ma S'Pow{)!Ctować 
rff,re!W'od~ <fy;mQiW1y'Ch.pl:IZ"'1Z p!OlwS'talą sZ'CzelTmę plożar • 

Ponlile~-:ati. rntre wmyiS!Cy zd~~ sobile Zdarza się też cZ?,<;ilo, że kruna,ly d-y 
s{.tiatwę ~. C'.::~1I1t pioI!Iega d\va wadl\.i'wb\Ść mo/we 00 p're!ka..tf'ui, i ilnuych Większych 
por zacląg1n~' fach>QlW1ej op!i'nji, mor2Je- palellloi,sk są .z~ wą\skte, sflttt'ki~rn cze:go 
my p:od~ 'PelW'l1re w fym wzgjl'ędzii-c iln-- g'rom'aJó1Zl się w l1;,ICh wieIJm ,mość sadzy, 
fOO'nIaJc1Pe.1rnStra; · m'OlŻ!e iaiwo zaJP'a.l'ilć się t SPQWOOlo 

Brak korl'kd'e:ii:lych pirz~6w bll.d:o- WIaJĆ ~~żl(;'.1.il J1~i0 PO\Vaż~1~lejS!Z'e nastęr-slwa 
właflych z oztasólw zlai'botr:czych \mądÓw 110 J1.;f~:p-o;trzelJnY, eł1aiim ,D pa11iikę. 
11 nas odbllt silę uj'emmre n:a bitrdlotwltach ZcDarza s8ę rÓv,1nileż. że w ni.eiktóryclt 
~ll!ie~ki~h~ '. / '. . ." ,kcmilrl'ach wslkiltt:elk wHg,01:nych p~zewie 

... Z6,ró\Vn~ . ri1!atrsrowre jak il Plrtzed~nl.:(- wów \V~iwa'lza sięsaKllza tw~\rda:, ma.
błorrcy b1.lk:łbw!ru1'ft ·l'OO()lsJta,wii.enw bez nad z,j(sfa t. z.S!lld,ik,vo, kt':Ó're z:wycza~-m 
ront I[l~ tl'oszczy[~ SI\:; z,1Yytnio o betz- slx.~Jbem. Plrzez wydlelrtłf1lie n,ile da si~ 
pYeczeń'S'bwo pubfil'Y.:tz~~. usunąć. 

BOOlu[-ąc _d\o!mJy, o,pll;;;ram,o lrelki fui Istr.1.~~~~::\· wpr.-a.wo\zre che.mi~Z<r!e 501)'050 
P«"ZY snm;yeh t'.t1ihialach d~'l11ojwych. a na by usun,i'ęcf.a szkI!~lwn ('OOelf!, sćll, gJ.!1ndr.a) 
~t ba.:r'dlro-częSltłO 'PrzePl!'.()I\v~@a:no je są Ol!1le j.edlrtCIJk <!zIn' za IK/OłSZ!t.O!wtrte, wo
plrzerz kaual. W taki."h wypad!kach wy- bec cze·gb jed:Y'IlYtn środ!kiem <fu USu~!:tę 
S·taJrClY naw~ s.rntrle I'.ftll,g'!ilami'e, ni:e mó- cila s.zilQl1rwa P!QIZOłsta1e wYJ:aleni:e sadrzy, 
wiąe już o zapa.!enru się sladzy, ażeby o- ktÓ':-e JY,rze:P!rowoolzooe przez kO!mfflnh
W'e fatatie pmeplro\vla~'Ołl1e !m['k!r zatli r'Zy, rul.i\leiJISzyd~ w tym wz~ęd~'ile fa, 
ty s,~, 00 czego \V daIiS~ym cfu.gu może choowc6w, ntle puzedlsiawi'a iad!neg'() n~e 
tartw,o zająĆ się podłoga - t kata:stro-ttl! bez'{J!iecZleństw3J. . 
gQlIDwa, H 

Do 31 gmdInJi'a - wyk!urAeallle świa~ 
dec'ł!w prrzemysrowyclI <,~). -

00 1 stycz,!fliia - osoby, zajmująee. 
~k.anila j. ~ka't1tl,u .hrun~ i 
t:trzem~"'Sl'ovv-e, skt.arlafą wy'1kazy osób~ 
pooiadających s.ar,r~tny dlochód najbb 
ufirzyman!iu. . 

Od 1 stycznia - z.ezl1ooila o obro· 
cle: 1. p:rzedlSijęb.liorst'w, ' 2. przedslę
bio'iStw p:rzemy:srowY'ch 1 - 5 kat.. 3. 
osób. wykOtt1yv.nt~~h z.a)jęcti p.'l'zemy 
słowe 1 ~ Z katt\:.:· a). ~ b)-4. ()&)b W'YKOOY 
v.~cych Sl3.moo~ieItrle '· zalJię'cia. zaw~-
",·e. ',. _ ."_ ',. _ . 

Do 15 5tyotnI~ - ~a~ ~ 
łowy za· gntdzireń. . 

Do 31 stYCZ\l1ia - l~rrono I) ~t· 
ku majątkowym. . . .: 

14-g.o Ik1ażdiego mi1esilęca ~y.wa ter, 
min wp'łaca'l1m. podadat oochodowego 
od up:osarień stuiborwych praro\\1Im-
k6w. . . 

Od za1egłoseł Skarn paitstwa 1Xlbk': 
ra 51>!'OO. kary za każdy dzteft zwlokr. 

Oen. ny. 



'W1m mI'llr 
Łódt 

18 ~dnla 1923 

ttflPRnS WIHlURnY" 
Łódź 

18 grUdnIa 192~ 

Warszawska giełda walutowa.J za rani z e., 
(Telefonem od sprawozd. giełdowego "Expressu." PI! WSZA PRZEDGIEł.DA BERLIJq. 

SKA. 
GIEŁDA PRASKA. 

OOTOWKA. 
Dolary 6.100.000 

Czeki. 
. Belgia 312.000-30.000 
BólarułJa ~.ooo-2.318.000 
Londyn 29.3l5.ooo 26.250.000 
Nowy Jork S.800000--ti.100..000 

. Paryż 355.100-319.000 

. Praga 198.560-i77.000 . 'c' 

Szwajcaria 1.185.000-1.063.000 
Wiede6 90.0--86.00 
Włochy 295.000-264.500 
Mijo~6wka 200.000 
Frank złoty 1.233.900 

LtmdY'!l 25,400000 
Nęw YO/iik 5,741000 - 5,800000 
Palryt 306000 
Braga. 1670010 
S1Jwajca1'la 1,010000 
Sziokhdlm 1,530000 
Witedefl 81,00 
Włochy 251000 

DRUGIE NOTOWANIA WARSZAW
SKIE. 

New York 6.150000 - 6,2()()00() 
SzWGIłcaJrj,a 1,080000 

TRZECIE NOTOW~ WASZAW
SKIf.. 

Dm-y 6,250000 . 
Tendmcja dla wałuif mocIial. 

BERLIN. 18 grudnia (Telefonem od 
tprawozdawey giełdowego .. Expressu). 

Nowy Jork 4 biljony 42 ~jardy 
Londyn 20 biljonów 70 miljardów 
ra.n't 240 miłł'ard6w 
praga 134 mi ard6w 40 milion6w 
~łochy 198 miljard6w 800 miljc116w 
Wledell 210 mWarc"' .; 804 m!Ijon6w 

"""T' GIEŁDA \VIED!NSKA. 

\VlEDEłl. 11 grudnia. 
Amsterdam 21100 .... I'. 
Zagrzeb 805 . ,I!J.;;~:. 
Belgrad 805 .. 
Berlin 1i70 za ~ 
Bruksela 3284 
Budapeszt 367 

"1"/ -:-"'1 
:~;:-;:l 

PRAGA, 17 grudnia 
Amsterdam 13.14 
Berlin 7.90 za biljon 
Chrystjanja 515 
Kopenhaga 611 
Sztokholm 903 
Zurych 601 
Londyn 150 i trzy czwarte 
Nowy Jork 34.52 i pół 
Wiedeń 483 
Marka niem. 7.95 za biljon 
Marka polska 6 za miljon 
Paryż 182 i pół 
WłochY'130 .' ::t~", 

': GIEŁDA AMSTERDAMSKA. 
AMSTERDAM. 17 grudnia 
Londyn .11.46 i trzy ósme 
Beclin 0.80 za biljon 

I:tynek d wizowy 'CZWARTE NOTO~NIA WARSZAW 

·w Łodzi. New Yo:łt 6.350000 

/' Bukareszt 364 
CbTystjanja 380 
Kopenhaga 127M 
Loadyn 309500 
Mad.ryt 9130 
ltiedjote 3069 
Nowy Jork 70935 
paryż 3747 

13.85 
Sl.wajcat'ja 45.73 
Wiedeń 0.0037 
Kopenhaga 46.70 
Sztokholm 68.95 
Chrystjanja 39.30 
Nowy J ark 262 
Bruks la 18.10 
Madryt 34.20 

W dala dzfsłeJaym Da rynIlu dewł. 
~ paowała ~ walut Dadal tendea. 
tła D,tOCDL Wypłaty Da New-York -
6.500.ÓOO. 

Materiał zarowno gof6wkOw" Jak w 
bzebch - w dostatecznych Ilościach. 

• 
PIERWSZA PRZEOOmł.DA WAR-

ZAWSKA. 
Belgia 266000 
łklI.aod!a 2,215000 
~ 1,()3S000 , 

TmdIfmCja iI11OC'!lIa. 

PIERWSZA PRZEDOIELDA ooAJ. 
SKA.. 

GDANSK. 18 grudnia (Tefefoaetll od 
sprawozdawcy giełdowego ~xpressu") 

Warszawa 0.997-1.003 
Marka polska 1.145-1.153 
Dolary 5.81-5.84 

DRUGIE NOTOWANIA GDAASJUE. 
GDANSK. 18 grudnia (Telefonem od 

sprawozdawcy giełdowego .. ExDressu\. 
Marka polska 1.145-U53 
Dol.lt'Y 5.83 

Praga 2079 
Sof ja 502 

SztQkholm 18420 

r' GIEŁDA PARYSKA. 
pARYZ, 17 grudnia 
Ameryka 18.93 
Bel~j.a 87.30 
Ar! lja 82.85 :r., 

Włochy 11.45 • 

NOTOWANIA BAWEŁNY. 
NOWY JORK, 17 grudnia 
Dowóz do portów Atlantyku i Gom 

71.000 
Wewnątrz kraju 22.000 
Wywóz do Ang1ji 92.000 

Na kontyneŁ 92.000 
Loco 35.50 

Warsz wską giełda akcjowa. 

HŁJandja 722 
"lochy 82~ 
Szwajcaria 330.25 
Jiiszpeja 257 
Bukareszt 910 
J'raga 56.00 

"J OaDA: LONDYAS1c:A. 

Grudzień 35.00-35.10 
Sty.czed J4.2ł-34.30 
Marnc 34,70-34.80 
Maj 34.90-34.95 
Lipiec 34.10-34.11 
Sierpie:6 31.20 Bank HatdOYłT 4.300 

Bank POWaL Kred. 100-tt5-'ftO 
B!llic P,~ ... P; ! w. 5~1 54f) 530 
Bank Zw. Spółek 4200-4225 
Bamk OyskmiDwv 4500--4700 
Banat d3a H. , P. 1200-1300 
Bank Sp6~ 2750 
&.1k Zachodnl 2200-2100-2150 
Bank ~. Ziem P. 925-950 
Batnk Zw. ZiemiaID ~ -Cerata 220-250 l" , 

Leszczy6ski 8000 m;i', " 
Spiess 1300-1400 _ 
Chodor6w 6700-1100-6900 
Częstoeice 6300-5400 (2 i 3) 6-6 i p6 
6300 

Cukier 6000-7300-7000 
, ł.azy 235-260-250 

Przem. Leśny 145 
Cegielski 970-1150-1030 
Lilpop 900-975-950 
NorbHn 1150-1250-1200 
Lloyd 285-430 . 
Ostrowiec 19500-20500-20000 
Pocisk 790-715-780 
Starachowice 4-4775 
·Trzebinia 850 
Ursus 740-:-850-810 
Fabryki maszyn 300 
~yrard6w 425-440-435 
Hurt 90 · . 
Pomoc szkolna 90 
Syndykat 1400 
Elektryczność 25()0......2400-2450 
Brown-Bowety 2250-2300 
Kabel 1375--1200--1350 
Herbata 5 em. 160 
Mirków 4500 
Przem. Naftowy 10'25-1375 
Rylscy 110-100-145 
Siła i ŚWiatło 1150-1250--1175 
Marlens i Dubs 9ąQ . , 
Tkanina 170 
Nafta 910-950-,.850 
Nobel 1300-1400-1375 7 ~. 1250 

-1300 
Pustelnik 775 
Spirytus 4100-48oo-4~oo 
Konopie 800 5 i 6 em. 120-750 
KiUewsk'i 3300-4000 
P'll'Is 500--440-450 
Strem 15600 
WilIdt 410-430-420 
Czelf5k 800-900-875 
OOlStiaJwbci 1600-.1700-1625 

Mi1ChaMw 1600-182S~t7S0 
Pilr11eJ 325 
Drzewo 690-750 
W ~g1et 8000-8300-8200 
PM:za1er 7800-71so.-7400 
Modrzejów 15--15500-1S 

·Norblin 1150-1325-1250 (2) 
Ortwe:Ln 410-475-450 
Batrowozy 750-790-755 
Robn 800-750 

1800d1r. 

LONDYN. 1'.-udała 
Paryt 83.25 
Belgia 95.50 . :"~'-. 
S~aJcarja 25.09 .. , 
łIolandja 11.48 i słe<łem 6smycl1 
Nowy Jork 437.43 
IDazpanja 33.47 ł pół 
Włochy 100.62 
Niemcy 20 bi1j01l6w 
Włede6 311.500 

OIELDA NOWOJORSKA. 

.-t' 
,;;t;; 
":-.m 
.~.rt' -

~'"Q.ij , 

Wrzesie:6 27.20 
Patdziernik 28.35-28.49 
Listopad 28.00 

NOWY ORLEAN, ·17 grurulia. 
Loco 34.00 
Grudzie:6 34.45 
Styeze:6 34.47 
Marzec 34.63 
Maj 34.55 
Lipiec 33.95 Rudziki 2050-2700-ZSSl 

Suched"I!fów 3800 
~llen~ 23250-24(11) 
Bo~owskł 1075-1250 
J~NlIrowscy 280-300 

NOWY JORK. 17 grudDia LIVERPOOL. 17 grud..,; ; 
Kun dzie!l!lY" i trzy ezwa.rte pteC!.. Styczeń 19.26 

st~ 110-120-110 
~ga 220-270-195-VI1 

Londyn 4.37..50 Marzec 19.31 
LODdyn 60 ciał 4.34.50 Maj 19.21 

-225 
em.210 Pu-rt 5.23 Lipiec 18.75 

Amsterdam 38.07 
·Ćłn'Le>1ćw 1300-1450-'1350 
·p.T.e. 350-340-3S0 
HabeJrbusch 5200-53M 
Kio1rek 175-160-175 
ro~'Czew 1450-1500-1250 

KepeDhaga 11.85 BREMA. 11 grtttmia 
Praga 2.93 _ . Bawełna amerykań~Ii~. Ce,Ul za j 
Betlin 25 en.t6w lobrot6w me bYło) kIp. 35.15 centów amerykań~klch. 

AMBASADOR NlEMffiCKI W PARY. 

au 
Otywienie na rynku 

kolonjalnym. 
ru. HAMBURO, 17 grudnia. - (Telegram 

BERLIN. 17 ~dn:fa - PIsma d011O- własny _Expressu·). . 
, szą te na stanowisko pos. Rzeszy w Pa W ciągu ubiegłego tygodnIa pano-
ryżu fest mianowany MalzahD. Welt am wała nIezwykle mocna tendencja na 
l\iontag uważa mianowanie Malzahna rynku: fuwarQw kolonjalnych. Szcze
za krok fałszywy gdy t MaIzaIm Jest Je g61ny popyt był na towar jut oclony. 
dnym i uczesników rokowań międzY 
NIemcami a RosJą sowiecką. które to Kupcy zagraniczni, Jakotet mfelsco
rokowa .. lia. zakończyły się pOOpisa:nłem wl, czynlłł kolosalne zakupy, by za-
znanego traktatu w RapalIo. bezpleczyt sJ~ przed nową zwytką. 

. Wiadomo za§, te FrancJa uwałą l'en Duże lto§cI zakupiono kawy brazy-
traktat za wymie~y pn:.ed\Vko en- ltl&kleJ. kakao I rytu. 
tencie. 

STANOWISKO BELGn. 
PAT. - BRUI<SELA, 17 grucfJda _ Konferencj~ małej ententy. 

W artykule, ogłoszonym przez Jeden z WIEDE~" 17 grudnIa. - (Telegram 
tygodników belgłiskic~. Jaspar po~wfę własny Expressu.). 
ca kUka ustępów komeczno§cl wzno- _ 
,,"lenia I utrzymania za wszelką cenę ~onferencja małej e~tenty rozpocz-
kootroll ędzysojuszniczej w NIem- nIe słę dnia 19 grudnia w BIałogrodzie. 
czech. Jet ł rząd niemiecki, pisze Ja! . Na porządku dziennym· konferencji 
par zamierza rzeczywi~cłe doprowa- znajdują sl~ bardzo watne sprawy, a 
<!zi do (~eguIowania tej sprawy ku ogól mianowicIe: . 
nemu Z:l o)woletrlu, ~~t1Iecznem Jest, aby L Stosunek małej ententy do W~-
dał no I mniej ("aczne dowody 
zmysłu rzeczywistości. Jakteml zdaje gier l Rosji sowieckieJ. 
się lderował sic w ostatnich dniach. ~ Sprawa reparat!i niemIeckich. 

KOMITET RZECZOZNA WCÓW. 
PAT. - LONDYN. 17 grurl1.ia - De 

legat angIelski do komisJl OdSzKodowad 
sit BratHlbury. ktÓry ba wU od kilku 
dnt w Londynie,. w sprawach związa
nych ze stanowiskiem delegac.H angiel
skiej do komitetu rzeczoznawców, wra 
ca do Paryża. Po jego powrocie komis .. 
ja odsz.kodowań, będąc w komplecje~ 
przystąPi zapewne do wyboru rzeczo-, 
znawców. W tutejszych kołach politvcz

1 
Dych uważają fakt powofat'da komit~u 
rzeczoznawców za rudoowfli.nit>jszy 

wypadek a zarazem uaioor.nyMmejsz;y, 
jaki w związku z zagadm~~~ odszkol 
dowań wydarzYł się od szeregu miesię 
cy, !eteU nłe od szeregu lat. 

OrkIestra· filbarmonlczu3 w b.~,!i. 
Sala FUharmonJl. 

zlf. we wtorek d. 18 grudnia r.b. o 8.30 w 
2-ty Wielki Koncert S. Kfoniczny 

Dyrekcja: Grzegorz ;:ite'berg 

SolistlI : M A K ~ Y M I L J 4 n B 4 2 n [ fortep. 

W programie m. in.: L. v. Be,·t~{lov1ef1: Sym
fonj. :N22. Koncert Ra.::hIl18n'nv.a. 

811ety do Il.byela w 2mllcbu l'illtarmonJi. KG ... .Ił:l 
od 11-3 i o~ a.. 



... 

t zyld • 
SIę niemi specjalny "kurator". 

o Anglji można z całą słusznością po- wyjścia % zycta wyłącznie niemal prywat
wiedzieć, że może ona stać się pewnegQ nego, do którego się wycofała zaraz po 
dni~ socjalistyczną, albo nawet komuni- owdowieniu. zaqęła ukazywać się publi
styczną, ale mimo to sęd~iowie jej nl~ cż.1:!.ośd. a gdy ~tę tylko pokazała - cały 
przestaną nosić peruk. Anglja będzie u. re'pllblikanizm gdzieś przepa.dł bez jakich 

l..marly niedawno w LondY;l1de Na-I k>Ak1cję pcheł. Rotszyti Il!ChodZJ1 'w. 
a.rol R()tszyk! pozostawił pokaż- świecie nauKowym za 'powage w kweH 

'Iły majątek przeszło 2 miljony :funt6w stjj, P'l'zooos'looia chor6b zakaźnych 
szterlłngów. By1 00 zawziętym enty- przez te drobne, kąśliW\:} zwierzątka. 
mo.l o gi'em , to {leż muzea al!1gielslkie za-I Wyzna-czył też SlX>rą sumę - 10 
wdzięczają mu wspaniale zbiory owa-I tys. ftmtów, jako ren~ wieczystą dla. 
d6w. sJ)OCjaIlI1eglO Jruratora" owej k()ile!klCii. 

miała skojarzyć utrzymanie monarchii z kolwi~k następstw, . 
jak najczysiszym bolszewiZmem. Zasao.ą Ot6ż w Anglii atakowanie- monarchi
bowi'em anglików jest, że trzeba szano- zmu należy do złego tonu, jest - mówiąc 
wać formęl Byłby to w Anglh prawdziwy po angielsku - ubad torm", 

Między irmemi pooarowa·ł 00 Briti'Sh I)CheL 
MuZ€um jeydYl11ą w swoim rodzajU 1m-
"'AM$!itTa;D!!lilli!BlJ.i .. nl~.tm.i~~_fSi!l_&ml!\mm ___ SDiD ______ • 

. skandztl, gdyby np. przy otwMciu izby We s odczuwa to doskonale w ,wo
.gmin nie było historycznych koS'tjumów. ich stosunkach towarzyskich. Kiedy zjawi 

Umysł przesycony teorjami naukowe się w którym z klubów, to .zaraz po jego 
!ni i zatruty .modernizmem może dyskuto wejściu następuje ochłodzerue się a.tmo
wać nad warlością tego aksjomatu. W sfery. Oznacza to jeteli nie wrogie uspo
~Anglji pojawił się właśnie taki cdowiek, sobienie, to w'każdym razie naganę. 

swych "doświadczeńH metapsychicznych, I właśnie dniami jedna z młodych pa1i ode • . 
sir Conan Doy1e dochodzi do wniQsku, że I brała sobie w Londynie życie, a władze 
naprzykład ofiary katastrofy okrętu "T!- prowadzące dochodzenia w sprawie tego 
tąn:ic; Aowiedziały się o swej śmierci do- sBmob6jstwa doszły do wniosku, że samo 
piero w kilka lat po katastrofie. I bój czyni targnęła się na własne życie pod 

Jest jeszcze wiele innych, bardz() sub. wpływem wymienIcmei sztuki 

. który zaczął atakować tradycje archaicz Wells wys.tąpiemam.i swem.i zgrzesozył 
)re Wielki'ej Brytanji i ośmielił się nawet przeciw "formie" socjalnej, czczonej w 
~odnieść świętokradczą rękę na ten u- armii i w szkołAch angielskich. Wpraw
'sw,ięcony welon,. w który spowita jest in- dzie Wells kpi sobie z takiego snobizmu, 
stytucia monarchiczna. ale nie może sobie kpić z ",azki~o '\V o-

teln:ych momemów w sztuce p. Suttcna 
Vane, ~le ujemną ich ltroną jest ta oko
liczność, że interesują one widzów do te
go stopnia. że, bierze ich pokusa natych
miastowego sprawdzeni.... osobistego; jak 
istotnie rzeczy się mają na tamtym śvJ'1e
cie; Dlatego też sztuka ta koń~ się mo 
rałem, potępiającym samobójstwa. T emi Cz:;cwickiem tym jest p. WeUs, który czach anglików zarzutu, te podaje za "no 

powieściamL pseudo - naukowemi i sW)'lIli winki" to, co już ą.a,wrio pneb1'Z1)liało. 
:mglistymi występami socjalistycznymi zdo Dla propagatora idei rzek()tD() postęp()oe 
był sobie sła\vę proroka w pewnych kra wych jest to zarzut miażdtąey. Nic też 
~3.lCh cudzoziemskich. Otóż .p. WeHs nie dziwn~go, 'że pewien duchpwny ans!ielski 
':est bjIlajmni.ej prorokiem we własny'1Il napilSał w jednym z dziemtik6w G WelIsie 
Jttaju. Przeciw niemu wystąpił w Anglii że staje się on coraz więksąm 1"ealtcjo
cały szereg osób, cie~za.cych się powagą msŁą. omienie 

Południowa Nr. 23. 
SpecjaHsta chorób 
skórnych i wene
rycz'lych. Przy,.. 

mule od 8-tO i pól 
1-2 i od 4 -8. 

a wpły .. vem i biorących sobie za zadanie W Anglji, w tym kraju, 'W ld~ nic 
bronić tej przeszłości, z której p. 11/ eJIs nie umiera, ludzie 'wciąż z.ajmt.'1ą si~ nad
tak samo wyszedł jak i oni, tej monarchjł zwyczajnie teml co istnieje poza. granicą 
odwiecznej. tego młodego a rozległe20 śmierci, co dzieje się na tamtym świecie, 
państwa. Zaczęło się to wówczas, kiedy a nawet ~ j o dowcipnie OKreślił hu
p. Wells, z\'ń.edziwśzy rosyjsld ~,raj" so- morysta Leacock - nawet poza tamtym 
~riecki, nabił sobie głowę bolszewizmem świaiem. Podobnie jak Wells. który wiele 
rosyjskim i począł w Anglii sławić bolsze stracił porzucając swoje powiej i n uko 
rwizm. Wówczas autor dramatyczny. p. we lub socjalne. aby oddać się metapsy
lHenry .Ao,.thur Jones, ogłosił w prasie ca chiee, tak samo od kilku. lat sir Arthur 
~ą serję li:;tów, humorystycznych, zaadre- Conan Dovle., autOl', "ryb yeb: powieścj 
~owan'tch do Wellsa, a zatytułswanych detektywi<:Zllych - (któż nie z.na nie
"My dear Wells", Kiedy p. Jones poWl'Ó śmiertelnego Sherlocka Holrn sa? po
cił do swego teatru, gdzie wy tawłł ze święCJl się całkowicie teorofji t spirytyz.
~wietnym sukcesem nową swoją sztukę !nowi. 

-do wykładania podłóg w lokatach, kantorach l 
.. nowych. budowlach, jak równlet DYWANY. 
====,== CBODNml odpr3S0wane.==== 

• BALTIłttIIT 

Sprzedaż po cenach fabrycznych. 

~::czny B-[ia BALPfRłl tńdź, WS[bo~nia Hg 50. 

pod tytułem "K~amstwoH. obronę tradycji Świe~o napi'saM ~JubJ mło&~o le!7}e 
przeciwatakom tego inte!ektuahleJ,!o mię cze autora. p~ tCJJl Vane p. ł. .. Outwaxd 
)dzynarodowca podjął na łamach ..Empire Bound" jest w te.j dziedzinie idei dziełem 
~evie'v" P. Winston ChurchilL , nafgłębszem i najbardz.1ei bodaj drama~ 

! rzecz charakterystyczna dla. słosun.. tycznem z po§ród wszystkich noWości tea 
('ów angldskich, że naiPowa, tniejsZ)'1l1 ar I traJnych oSltatnich cZiLs6w, Przedsta'Wion,a 
gumentem przeciw WeUsowi był zarz.ut, jest tam in:tęresująca hl'POte~ te umarli 
iż jego republikanizm jest w złym tonie i nie wfedzą o rem, IŻ juZ Jlie żyją i że SpD

~e wyszedł już nawet z . mody. VI 'toku I strzegają śmierć swoją doprero po dłuż-

Zakład meblowo .. tapicerski 

Ws[hndnla 47 • BI M K E WS[bO~D!!! Krawaty, blellma ~ska ł d.1maka. 
'rękawiczki, 8 kar p e t k I, po6czo~hy 

880 byU bo",""em w Anglji młoozi l'epu~ szym cz.asie. Ta hyport~a jest trudna do 
lblikanic, ale właśnie w tym czasie królo~ skonłrolowani.a, ~le znajduje ona wiarę ta 

wa Wjktorja,. zrozumiawszy konieczno'ść "samego" Conan Dcryle'a. Na podstą.",-ie 

poleca wielki ,.,yb6r krzeseł, słołów, kose
te~ otomanek oraz garniturów ltIubowych 

Perfumerj~ 
Towar doborowy. ceny przystępne. 

f. pm TRn SKI, Pfottkowska 89. ... PrzyjJ111lje wszelkie obstalunki. 
Ceny przystępne. Cen!, prz,słqpne •. 

FRR aa _ 
..... Ciif: fi Ci'. ! 

! i 

ULJAN STARSKI. 37) ne:i! brak wrzasków, 'które zWykłe ptt'ze-l -- I W;-clegarrtn.iał. .. 
". aostawały się at na uli~ - O nas n1ilborakach m:pełnie z-apo-"- d Z i . Złe. przeczucie tk:llęłq.,. ' mniat Szata 

---x--
Powieść . 

awanturniczo - obyczajmva 
z życ~a łódzkiego. 

Zap'tlkał.~ , ' < - o: Wacuś, Wacu:l , 
Cisza,.. \ Machnął ~ecięrp1iwJie ręką: 
Zapukał Jeszcze' m~': . - Nie. jęczcie-że.. jak n1'E!boszczyki 
Cisza niezmącona.' f.t'i-esrezęsne... Powiedzcie lepi~i gdzie 
Począł walfć z całej siły ~'d:.zo'wjl Cle- jest Zośka,_ o _ 

mrW'Ując s~ę eOTaz bardziej. - Zośka? .• - rzekł jeden z iron;icz· 
Mag!e u.slyszał. za dr~r stąpanie tym uśmiechem. Vi, cek spojrzał zlow:' :> 

-!o:- . osych' podze. go w jego stronę· .,.., G..!L 
Wacek. zamyślił się głęhoko:.. - Kto tam? - za..vrŁał faE~ zaspany - Czego się bałY.ratt:Fe śmteJesz, uzie 
Nudziło mu się już to życie w pala(:u głos. , je Zośka? Gadaj, do cholery jasnej_ 

Srobh, n~ldziła mu się ta rola detektywa Ja~ .• Tudy Wacek...... - Czekaj, czekaj... Przyjdzie zaraz ... 
J całym rercem tęsknić począł d'O swego - Nli.kogó niema..... Wacek schwycił go za rękę. Oczy 
ktawnego towarzystwa, które pozostawił - Jakto? A Len.gecowa... ~i:opił w jego twarzy, a nerwowy skurcz 
JlUI. BałuŁach, do szynku Langerowej, do - Si-edizii •.. , przebie~ał przez cale cj.ało ... 
lkomp"nrJ.vr i do czarnobrewej Zośki je~ Wacek ods.zOO1 ze SP~C'ZO!1ą ~{}wą. - Ej. Antek. nie den.erwuj mme, po-
d}rn,ej.o. ' Domyśk'l.ł s.ię, że 1ńusilało się stać coś nlie- Vviedz, gdzie Zośka ... 

We~tchnął cięźko... , _, dobrego., _ - Co, bo ty nie wiesz, że się ona z 
- \V!rócić, wróci,ć ~ wołało mu oeS P()s'zG~ł do swego nńeS7hma. Było Terlaki·em szwenda? 

!N piersi ~ cisnąć w kąt ten przepych, t~ 7.amknięte.. Na pukanie nikt nie odpo- - Kto? Zośka?l._ 
obłudę i ' pójść tam, gdzie się wy':~lO'wał, wi.edziJat ~ Tak. tak, Zośka... Ciebk polica-
gdzie się urodził. Począł ~ę niepok~ coraz bardziej. . jem vl'ydała, a teraz z Te1"Iakiem mieszka. 

Splul1ął w kąt, wstał z fotelu, n'Q.5!J,llął - G~<iZ:te te.az moee być Zo§ka? Waoe-k zbladł. Zyły wystąpiły mu na 
tCapeltts,z. na głowę, włożył palto i - Udenył się. w czoło: czoł·o. Oczy mu się zwężyły, a twarz 
IWyszędł. - Pójdę do IGełbicha - posta.nowS. zeszp~Cl'ła się jeszcze bardziej od jakiejś 

Na ulicy deSlZCz zmieszany ze Śnie~iem Kiełbich miał szynk nR. sąsiedni'E!j ulicz~ :twietzęcej njenaw1>ści. 
~ął ruemi10siernie w twarz, a on, nie ba- i. do niego zwracali 's.ioę zwykle goście - Zaołaci mi ona za ro, zaołaci ... -
.cząc na nic sz.edł pustem~ uliczkami Ba- Lengerowej, ~cry la mi-aia .,wsypę". wycharcŻał z wściekłością. Wódki 
tut, kierując się w stronę szynku T en- Nie omyli! się, ryknął Vi stronę t fetu.. 
cerowej. I Ocz)lwlści~ za.Jazł łam całĄ soefetę, Podano całą fla.-szkę. 
. Nie zauważył nawet, JaK o kilka kro- zbicr3.jącą się ZRz,wyczaj w szynku Len· Jegomość, który śledził Wadia na 
ków dalej szedł za mm jakiś OSC;'C' gerowej, Pc:witano rIo l(orąc.o. niemai Q- ulicy, sled.z.iał teraoz przy sąsiednim sto
fJedz.ąc go bacznie. wacyjn:co bo był lubh.ny przez s·V{·'.:b hl. liku i obserwował go bacznie. Nasunął 

Stanął wreszcie przed szynldem. L n- warzyszy.· . . cr.apkę głęboko na oczy, a kołnierz wy-

1 

nił wrażenie czło;,'1cb. któremu a1mO'" 
sfera ta nie była obca. 

Drzwi szvn1.,.u otwon;yły się. . 
Weszły dwie postacle, Kobieta i m~ 

czvzna. 
. Wacek spbfrza,ł i - zbladŁ o ' 

- Zośka - ~epnął do S\ebie t wstał 
od ~tołu. . 

Ona z,a~. tljil'Za'W~ jego. barcz.ystą 
postać, sunącą ku niej powoli a rl'owro-
go, krzyknęła przeraf,l1wie. • 

- Terlak, ratuj - zwrQciła się 0.01 

swe~o towaTZy$Zla. . 
Ale Terlaka id me b-yło. U ciekł ze 

straoC'hu PTZed Wackiem. . 
A Wacek był już przy ZOśce. Scbwy .. 

eR ją jedną ręką za szyję, a w drugieJ 
błysnęła stal noża. 

Wszyscy zaw'iIi oddech w plen~iaeh. 
Nagle pocZiUł Wacek, jak ktoś gd 

chwyta siIrue za rekę i wykręca 1'nu p()oO 
woli. Syknął z: bólu i wypuścił nóż, ktM 
ry up~.dł z brzękiem na podłogę. . 

Po chwm poczuł jui kajdanki na' rę"" 
kach, Zwrócił s·wą wściekłą twarz: ~ 
stronę tajemniczelfo Przyb"i sza.. 

- Kto ty taki? - szepnął z wścleJ 
kłością. 

- Cicho, braciszku, nie dene.rwuj się 
- odrzekł ten spokojnie._ 

\Y..' acek spojrzał mu bliżej w tWM:t I 
zhladł. 

- KomIsarz Wajerf -lttzykną~ prze .. 
tafl';·v· f 

~ł 

- Tak jest .. , 
'(D. c. n..y, 

gerowej. ZdziWiły go okna nieoświetlo- - No, no, WactTs, a too się zmienił... szarz.ałego palta podniósł do góry. Czy-
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